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F E E D E R Y ' K  A U G U S T .

z Boźey Łaski Król Saski Xiąźe Warszawski etc. etę.

Wszem w obec i każdemu z osobna komu o tem wiedzied należy wia­
domo czyniemy , ża Sąd Nasz Kassacyiny Xiestwa Warszawskiego wydal 
wyrok następuiący :

Działo się w^Warszawie, w Pałacu zwykłych posie­
dzeń Rady Stanu , Krasińskich zwanym, na posiedzeniu 
zgromadzonego Sądu Kassacyinego dnia piątego Czerwca 
tysiąc ośmset dwunastego roku.

S Ą D  K A S S A C Y I N Y
ii

X i § s t w a W a r s z a w s k i e g o .

Między Pio trem Jędrzeiewicżem Kupcem i Obywatelem Miasta 
Płocka tamże zamieszkałym, zanoszącym rekurs przeciw wyrokowi 
Sądu Appeliacyinego wydziału pierwszego w dniu dziewiątym Miesiąca 
M arca ,  tysiąc ośmset dziesiątego roku zapadłemu,  przez Mecenasa 
Kaietana Kozłowskiego z iedney, a Janem Zagrzeiowskim Wóytem wśi 
Chełpowa w Powiecie Wyszogrodzkim, Departamencie Płockim, tam- 
fas zamieszkałym, do kassacyi powołanym, przez Mecenasa W o y -  
ciecha Wasiufcyńskiego, z drugiey strony,*

Maiąc sobie rapportem Kcmmissyi Podań i Instrukcyi przełożony 
następujący stan sprawy :

W roku tysiąc ośmset pierwszym rodzice teraz  rekursuiącego za­
warli punktacyą z  teraz powołanym, mocą którey pierwsi drugiemu 
prżedali włókę mieyską na Płocku za umówioną Cenę cz te rys ta  ośm- 
dzitsiąt  Talarów /  kupiący wyliczył natychmiast pieniądze , i



odebrał .  G d y  a to l i  p r z e d a ią c y  t y t n Tu possessyi  n a b y w c y  do sprzed 
dat-ey włok i  o k a z a ć  n ie m ó g ł ,  c z y l i '  t e ż  n iech  c i a ł , Zagrże iow sk i  po ­
da ł  w dniu  dw udz ies tym  s z ó s t y m  M a rc a  t y s  ąc ośnsset  t r z e c i e g o ,  ska r ­
gę  do m i e j s c o w e g o  Sądu p o w ia tow ego  o pow rócen ie  sobie  szacunko­
wi ey S u m m y ,  i p rzysądzen ie  t o  o t r z y m a ł  w yrok iem t r z y d z i e s t e g o  
S ie rpn ia  ty s i ą c  o śm se t  t r z e c i e g o  publ ikowanym.

Skazany na z a p łacę  t ie J ę d r z e i o u i c z , gdy  sam powód na te rm in ie  
do odebran ia  S u m m y  rt e s t a n ą ł  ,  z ł o ż y ł  ią  do D e p o zy tu  w dniu  dwó» 
n a s t y m  L is to p a d a  t e g  >ż roku.

S a m  w y g r y w a i ą c /  Z ag rz e iew s k i  n ie p rz e s ta ł  na dop ie ro  wspom nio-  
n y m  w y r o k u ,  ow szem  odwoła ł  się przec iw  niemu do Regencyi  F ło c k i e y  
żąd a iąc  iuż nie zw ro tu  S u m m y ,  le< z - dopełn ien ia  k o n t r a k tu .  R e g e n c y a  
uw aża iąc ,  iż powod -wi nie wolno  w In s tancy  i A p p e l l a c y in e y  zm ieniać 
swych  ż ą d a ń ,  z a tw ie rd z i ł a  w yrok  p ie rw szey  I n s t a n c j i .  T y m  sp o so ­
bem w yrokami  t r z y d z i e s t e g o  S ie rpn ia  , t y s i ą c  o s r r se t  t r z e c i e g o  i d z i e ­
s i ą t e g o  K w ie tn ia  t y s i ą c  o ś m s e t  p ią t e g o  pubhkow anem i  us tanów ionem 
z o s t a ł o :

, ,że t e r a z  p ow ołany  Zagrze iow sk i  ma z a p ł a c o n ą  p rzez  siebie 
, ,Sum m ę szacunkow ą odt b rac  , d la tego ,  iż r ekursu-ący  J ęd rze -  
„ io w icz  nie o k aza ł  t y t u ł u  possessy i  do włóki roli  p r z e z  s ieb ie  
, , p r z e d aney.  —  „

G d y  w dozw olonym  czas ie  żadne  da lsze  p r z e z  Z a e rz e io w s k ie g o  
odwołanie  się n ie  n a s t ą p i ł o , R e g e n c y a  P łocka  p rz e z  r e y o l u c j ą  t r z y n a ­
s t e g o  W r z e ś n i a ,  t y s i ą c  ośm se t  p i ą t e g o ,  w yrok  su. óy d z ie s i ą te g o  
K w ie tn ia  t e g o ż  roku z a p a d ły  za p r a w o m o c n y  u z n a ł a . —

L e c z  w yrok i  pow yższe  nakazu jąc  z w r o t  S u m m y ,  niewy-rażify , żę  
naw za jem  d ru g a  s trona ,  ma zwróc ić  w łókę  roli. Z tey  p r z y c z y n y  w y .  
nikną ł  d rug i  p rocess .  P rzeszed ł  ón  n a y p r z ó d  dwie J r is tąncye ,  i ż  p r z y ­
czyny ,  że S k a rg a  gaw czesn te  by ła  z an ie s ioną  i mylny  fundam e n t  sk a rg i  
u ż y t y  , powód Jęd rze io w icz  t e r a z  r e k u r s u i ą c y  z żądaniem s » e m  t y m -  
czasowo o dda lonym  zos ta ł .  —  Zan iós ł szy  iednak p op raw ioną  skargę  
O t rzym a ł  wyrok w sądnie  P o w i a to w y m  dw u d z ie s te g o  d z i e w ią te g o  Mata,  
ty s i ą c  o śm se t  s zó s te g o  p u b l i k o w a n y ,  k tó ry  na n o c y  p r a w o m o c n o ś c i  
wyroków nakazujących zwrot Summy,  równie zwrot włóki nakaza ł .
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Wyrok ten po zmianie fRządu z odwołania się Zagćzeiowskiego 
w Trybunale Płockim rozpoznawany dnia dwudziestego piątego Paździer­
nika tysiąc ośmset dziewiątego potwierdzony, zastał. — .

Przeciwnie Sąd Appellaeyiny powołanego prży posiadaniu włoki 
utrzymał , a rekarsuiącego do dopełnienia punktów, kontraktowych 
w ioko tysiąc ośmset pierwszym z'.Gyce-m iego zawartych zobowiązał, 
ucbylaiąc wyraźnie wyrok pud Rządem zeszłym w sądzie Powiatowym 
t j s i a c  ośmset trzeciego roku zapadły, i nie wspominając o wyroku 
drugiey Instancyi tegoż Rządu, w roku tysiąc c śni set piątym wy­
danym.

Mecenas s trony rekursuiącey skargę swą kassacyiną na następu- 
cych opiorą powodach.

inio. Ze Sąd A ppellacyiny obalaiąc prawomocne wyroki Fządu 
zeszłego obraził wyraźne prawo,  to  iest §. i .  Ty t .  X VI.  
części r .  prawa powszechnego pruskiego, równie iak De- 
kreta Królewskie niewzruszoną moc wyrokom prawomocnym 
pruskim i prawom nabytym nądaiące. - -  

sdo. 2-e porów nywaiąc zaskarżony wyrok z wyrokiem prawomoc­
nym Regeneyi Ptockiey tysiąc ośmset piątego okazują sig 
dwa wyroki ostateezney Instancyi miedzy ten i sanunii s t r o ­
nami w iedneyże sprawie, zupełnie sobie przeciwne. —  

gtio. Ze nakoniec Sąd wyrokujący dopuszczaiąc actionem  n u l l i '  
ta tis  przeciw prawomocnym wyrokom Rządu zeszłego i sądząc 
takową, obraził nie tylko A r tyku ł  i?.  Organizacyi Kassa- 
cy in ey , ale, nadto przepisy, ordynacyi Sąduwey pruskióy 
W części i, Tyt.  X'VI. §. 2 .  i 5 .  zawarte,  —

Odpowiadając na te  zarzuty Mecenas strony do K a ssący, i po- 
wołaney wnosi naprzód prejudycyalną, excepcya przedawnienia dla 
teg o ,  iż wyrok zaskarżony, w dniu dwudziestym czwartym Marca 
tysiąc ośmset dziesiątego wręczonym był stronie przeciw liey , a z dniem- 
trzydziestym pierwszym Sierpnia tegoż roku , to iest  dniem podania 
rekursu,  czas trzechmu sieczny dawno u p ły n ą ł .—

Co do sanity zaś skargi, wywodząc, iż wyroki za Rządu zeszłego 
w latach tysiąc ośmset t rzecim i tysiąc ośmstfc p ią tym zapadłe ani 
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z prawem ani z wnioskami s t rony  te raz  powołaney zgodne nie b y ły ,  
ut rzynJuU, iż t a ż  s t rona  bynaymniey na nich nie przesta ła  i owszem 
zaskarżyła  one według osnowy pisma pod d a t ą  ośmnastegó  Kwietnia 
tegoż  r o k u , ' a  tak gdy obadwa wyroki pruskie nis nabyły prawornoeno- 
ś c i ,  mogły  bydź przez .Trybunał i Sąd Appellacyiny rozpoznawane. 
O prócz  pisma de data  ośmnas tego  Kwietnia , k tóremu rekursuiacy 
i mylhość da ty  za rzuca ,  i nieznayduie  w nim zaskarżenia  owych wy­
roków ę iakoż w piśmie tern Za.gr'zeiowski wyraźnie obiaśnienia ty lko  
powyższych wyroków doprasza  s i ę )  składa ieszcze powołany doku­
m en t  , k tó rym dowieść usituie, iż te - s am e  wyroki pod dniem szóstym 
C zerw ca ,  tys iąc  ośmset  szós tego  zaskarżone? były. Przypuszczając  
nawet  prawomocność owych wyroków , twierdzi powołany, iż zos tawa­
łaby mu actio n u llila tis  a w tey  myśli Sad Appel lacy iny  przeko­
nawszy sie, iż wyroki tysiąc ośmset t rzec iego  i ty s iąc  ośmset pią tego 
z obrazą  prawa zapadły  , mógł ia  uchylić.

W takim stanie zobopólnych wywodów rekursulący domaga sie 
skassowania zaskarżonego w y ro k u ,  powołany odrzucenia rekursu.

Po wysłuchaniu rappor tu  Kommissyi P o d a ń  i I n s t ru k c y i ,  oraz  
wniosków Królewskiego przy Sądzie swoim P r o k u ra to ra  k tó ry ;

odpierając nayprzód z a rzu t  prae judycyalny co do niewczesnej- 
ści rekursu ,  przez wzgląd na A r t y k u ł  102. Organizacyi  Kassa- 
cyiney , o raz  na Dekret  Królewski w dniu 1. Czerwca 1810. 
wydany, —  , /

Co do głównego między s t ronami Sporu o prawomocnóśc  w y r o T 
ków Rządu zeszłego w la tach tys iąc  ośmset t r z e c im ,  i tys iąc  ośmset 
p ią tym  zapadłych uw aża ,  iż Sąd A ppe l lacy iny  nie rozb iera ł  bynn^r- 
mniey tey  kwesty i ,  lecz bez  względu czy wyroki te  były prawomocne- 
mi lub n ie ,  c n e  skassował. Pomiiaiąc iedngk rezołucyą Regencyi  
Płockiey t r z y n a s te g o  Września ty s iąc  ośmset p ią tego  wyrok swóy t e ­
goż  roku dzies ią tego  Kwietnia publikowany za prawomocny uznającą, 
pomiiaiąc i t o , Iż s t rony  powołaney byłoby rzeczą dowieść przez  z ło ­
żenia odwołania się do rewizaryum, iako wyrok wspomniony był zaska­
rż o n y m  do wyższey In s ta n cy i ,  w samem piśmie teyże  s t rony  w sądzie 
ninieyszym z ło ż o n y m ,  a pod dniem szós tym  Czerwca tys iąc  ośmset
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szós tego  roku do byłey Regencyi Płookiey podanćm , znayduie  wy* 
raźn ie ,  kilkakrotne teyźe  stroi  y wyznanie ,v iż wyroki, o k tóre  rzecz 
idz ie  , s ta ły  s :ę prawomocnymi. —

Gdy zaś Sad A.ppeliacyhiy wyrokował niefcytko przeciw temu,  co 
ioż rzeczonemi wyrokami prawomocnie -postahowioneni zosta ło  , ale 
nad to  wyraźnie  uchylił  wyrok ty s ią c  ośmse t  t rzec iego  zapadły , nie- 

. wspominaiąc nawet  o wyroku d/ugiey In s tan cy i ,  ty s iąc  ośmset p ią te ­
g o ,  słusznie zdaniem Królewskiego P ro k u ra to ra  rekursuiący zar2uca  
mu obrazę §. i ,  T y t .  XVI.  Części i .  O rdynacy ł  Sądowey Rz^du zeszłe­
g o ,  k tó ry  wyroków prawomocnych pod żadnym pozorem ani nawet pod 
pozorem nuLlitatis obalać, ani od riich zbaczać niedozwala, słusznie o raz  
zarzuca  obrazę A r ty k u łu  3. D ekre tu  Królewskiego 20. Maia 1808. moc 
ni e*w 2; rusz sną wyrakom os ta tecznym  Rządu zeszłego zapewniający.  —

W ty m  względzie wywód p o w o ła n eg o ,  ze wyroki owe były z iego 
konkluzyą T z prawem niezgodne ,  nie n iestanowiącym uznaie ,  gdy nie 
o t o  rzecz  idzie ,  iak Sędzia powinien był sądz ić ,  lecz iak osądził.  
W piśmie przez  s t ronę  powołaną z ło żo n y m ,  widzi iedynie,  iż skarga 
nulł i ta t is  wymierzoną  była  przeciw wyrokowi dvvudziestego dz iewią te ­
go Maia  tys iąc  ośmset szós tego  zapad łem u,  a tą  niemożna było 
obeymować razem annullowania wyroku nieprawomocnego tys iąc  ośrru 
s e t  s z ó s t e g o ,  i '  praw omocnego tys iąc  ośmse t p ią tego ,  bo pie rwsza  
ska rga  do innego i druga  do innego należałaby sądu. —

Co do zarzu tu  sprzeczności dwóch m ocą  os ta tcczney  Ins tancyi 
zapadłych wyroków, powód ten rekursu przy pie rwszym powodzie zby­
tecznym  znayduie ,  a gdyby pierwszy usprawiedliw ionym nit  był , mnie­
m a ,  i i  ten drugi sam przez się upaść by musia ł ,  s ió ro  przy exys ten-  
cyi w y ro k u -z a sk a rż o n e g o , wyrok Regencyi Płockiey iu i  n ieex is tu ie? 
iako"wyraź«ie  zm siony. —  '

Równie powód 2 niewłaściwości sądu powzięty  m e u g ro n to w a n y o i  
bydź sądzi r ~

im o .  N iem ógł  bowiem Sąd wyrokuiący popełnić obrazy A r t -  17. 
Organ izacy i  Kassacyiney w dniu 9. Marca  1S10. gdy t a  dopie­
ro w dniu 3. Kwietnia t e g o ż  roku wydaną zos ta ła .

5 0 *
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a d o .  N i e  o b r a z i ł  $ .  3 .  T y t ,  X V I .  C z ę ś c i  I .  O r d y . n a c y i  , s ą d o w e y  p r o - ' 

s k i e y ,  b o  s a d z i ł  d o s z ł a  d o  s i e b i e  A p p e l l a c y ą  o d  w y r o k u  S ą d u  

P o w i a t o w e g o  j  < > c k i e g o  w  d n i u  d w ó d z i e s f c y i n  d z i e w i ą t y m  M a i a  

t y s i ą c  o ś m s e t  s z ó s t e g o  w y d a n e g o ,  z  A p p e l l a c y ą  t ą  p o ł ą c z o ­

n a  b y ł a  s k a r g a  n u ł l l t a t i s , a  p o n i e w a ż  w y r o k  z a s k a r ż o n y  

n i e b y ł  p r a w o m o c n y m ,  w y p ł y w a ł o  z  p r z e p i s u  § .  H .  t e g o ż  p r a ­

w a , -  n a k o n i e c
^ f c i o .  z b y t e c z n e  i e s t  z e  s t r o n y  r e k u r s u i ą c e g o  o d w o ł y w a n i e  s i ę  d o  

§ .  2 .  " T y t u ł u  X V I .  t e g o ż  p r a w a ,  ^ g d y  r z e c z  n i e s z ł a  ó  z n i e s i e n i e  

w y r o k ó w  w  l a t a c h  t y s i ą c  o ś m s e t  t r z e c i m  i t y s i ą c  o ś m s e t  

p i ą t y m  z a p a d ł y c h  ,* l e c z  o  z n i e s i e n i e  w y r o k u  w  r o k u  t y s i ą c  

o ś m s e t  s z ó s t y m  w y d a n e g o ,  a  t a k  z  p i e r w s z e g o  t y l k o  p o w o d u  

r e k u r s u ,  d o m a g a  s i ę  s k a s s o w a n i a  z a s k a r ż o n e g o  w y r o k u .  —

S A D  K  A  S  S  A  C  Y  I  N  Y .

C o  d o  k w e s t y i  p r e j u d y c y a l n e y  p r z e z  s t r o n ę  p o w o ł a n ą  w n i e *  

s i o n e y ,  z a p a t r z y w s z y ,  s i ę  n a  A r t y k u ł  1 0 2 .  O r g a n i z a c y i  S ą d u  s w e ­

g o ,  z a ć h o w u i ą c y  c z a s  t r z e c h m i e s i ę c z n y  o d  d n i a  o g ł o s z e n i a  t e y ż e

O r g a n i z a c y i  d o  p o d a w a n i a  r e k u r s ó w  w  s p r a w a c h  w  k t ó r y c h  s t r o n y  d l a  

n i e u s t a n o w i o n e g o  S ą d u  K a s s a c y i n e g o  o d w o ł y w a ć  s i ę  n i e m o g ł y ;  z a p a ­

t r z y w s z y  s i ę  o r a z  n a  D e k r e t  K r ó l e w s k i  1 .  C z e r w c a  i ; 8  1 0 .  w y d a n y  s t a ­

n o w i ą c y  o d  t e g o ż  d n i a  r a c h o w a n i e  c z a s u  t r z e c h m i e s i ę c z n e g o  i  z w a ż a ­

j ą c ,  ź e  r e k u r s  *.v s p r a w i e  n i n i e y s z e y  w  d n i u  t r z y d z i e s t y m  p i e r w s z y m  

S i e r p n i a  t e g o ż  r o k u ,  t y s i ą c  o ś m s e t  d z i e s i ą t e g o  p o d a n y ,  n i e  u c h y b i a  

p o w y ż s z y m  p r z e p i s o m  ;

C o  z a ś  d o  s a m e y  s p r a w y :  -  T

z a p a t r z y w s z y  s i ę  n a  p r a w o m o c n o ś ć  w y r o k u  R e g e n c y i  P ł o c k i e y  w  d n i u  

10.  K w i e t n i a  t y s i ą c  o ś m s e t  p i ą t e g o  r o k u  w  d r u g i e y  I n ś t a n c y i  p u b l i k o ­

w a n e g o  d o w i e d z i o n ą  r ó w n i e  p r z e z  R e z o l u c y ą  t e y ż e  R e g e n c y i  w  d n i u  

t r z y n a s t y m  W r z e ś n i a  t e g o ż  r o k u  w y d ą n ą ,  i a k  p r z e z  s a m e g o  p o w o ł a n e ­

g o ,  w y r a ź n i e ,  w  p i ś m i e  d n i a  s z ó s t e g o  C z e r w c a  t y s i ą c  o ś m s e t  s z ó ­

s t e g o  d o  R e g e n c y i  P ł o c k i e y  p o d a n e m  u z n a n ą ;

Z w a ż y w s z y  o r a z  § .  . 1 ,  T y t .  X V I .  C z ę ś c i  I .  O r d y n a c y i  S ą d o w e y  

R z ą d u  z e s z ł e g o ,  n i e d o z w a l a i ą c y  p o d  ż ą d n y m "  p o z o r e m  w y r o k ó w  p r a -
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p o m o c n y c h  o b a lać ,  nicmniey A r t y  bul 3 .  Dekre tu  Królewskiego 
w dniu 20. Maia tys iąc  ośm,set osmego wydanego ,  moc niewzruszony 
w yrokom  os ta tecznym  Rz ą du  zeszłego zapewnia jący,  k tórych  to  
wszys tk ich  praw obrazę Sąd Appel lacyiny  popełnił ,  gdy wyrok prawo- 
mocny wyżey wspomniony uchylił. —

Rekurs na  począ tku  wymieniony i wzajemne spory  s t ron  roz-
s ą dz a i ą c  . . .

W y ro k  Sądu Appe l lacy inego  wydziału p ierwszego w dniu dziewią­
t y m  M a r c a  tys iąc  ośmset dz ies ią tego roku zapadły kassuie —  Summę 
z ło ty ć h  siedm groszy o śm  w papierze s tęplowanym od wpisu złożoną 
u t w i e r d z a ,  takąż  Summę r ó w n i e  w S t ę p lo w a n y m  papierze  od ninieysze*  
go wyroku przez  p o w o ł a n e g o  opłaconą mieć cJbce, tegoż  na p o w r ó c ę -  
nie k o s z t ó w  rekursuiącemu skazuie ,  i sprawę w celu pow tó rn e g o  osądze­
nia wydziałowi'  drugiemu Sądu A ppe laey inego  odsyła — mocą niniey- 
szego wyroku, —  j (podp isano)  Ig. Sobolewski Preżyduiący

• )  L* Osiński Pisarz .
Nakazuiemy i za lecamy Wszystkim Komornikom od k tórychby się 

t e g o  domagano , aby rzeczony wyrok wyexekwowali N aszym  Prokura to- 
G en era ln y m ,  i Naszym P ro k u ra to ro m  przy  Trybunale  pięrwszćy In- 
s tancyi aby t e g o  dopi lnowal i , wszystkim Kommendantom i Urzędnikom 
siły żbroyney ażeby dodali pomocy woyskowey , gdy o t o  do nich 
zaydzie  prawną  rekwizycya:  — ‘

C P o d p isan o )  Ig. S o b o l e w s k i  Preżyduiący

Wydrukować ( L . S . )  . L . Osiński Pisarz S. K ,

Fe l ix  £. u b i e ń s k  i 
M in is t e r  Sprawiedliwości.
Z g o d n o  z  o ryg ina łem

(U .S . )  , t •«
A n to n i  Joneman

K onsyl ia rz  M in is t t r l i .


